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Nowe btert^Ti^wro 

tych granic w obecnym teh sta-
nle. 

Z kolei skarżył się na-wyso-
kość odszkodowań, które nie 
pozwalała Niemcom na swobod­
ny rozwój gospodarczy, po-
czem znów wspomniał o oddzle 
lentu Prus Wschodnich od.Rze-
szy przez t. zw.korytarz ,Wlsły 
i o rozdzieleniu Śląska, co Jest 
powodem ciężkiego położenia 
Prus Wschodnich. ' - ' . ' , • 

Wskazując niedwuznacznie 
na G. Śląsk i Pomorze Polskie, 
przemówienie swoje zakończył 

BERLIN 3 .11 . -Te l . w ł . -
Dziś przed póMlnlem odbył 

s i i 'w Hanowerze kongres przed 
aartrttłeB t. zw. Marcbji wscho­
dniej, poświęcony przedewszy-
•Utieni Górnemu Śląskowi. 

W czasie narad zabrał głos 
jnJnister. -.Rzeszy TTeviramis. 

Mimo setek milionów, które 
jNleoaey wyrzucają na swpje 
Jemy wschodnie, oświadczy! 
,Ttevlranu*. ż* wobec przesHc-
nla gospodarczego I wysokości 
odszkodowań, rząd .nie może 
nieść, prowincjom wschodnim przemówienie swoje za 
takiej pomocy, Jakjejby pragnął. TreWranus okrzyWerru 

Nasiennie zaatakował znów I „Ten. kraj był niemiecki i po-
granlce polski i oświadczył, żel zostanie,hiemieckim"t 
naród niemiecki nie pozostawi I 

Olanymi wiar pil MfiwiA 
i""..' Śatkl t*slr» »tqtk rop* » rłomienlłch 

NOWY JORK, 2.11. — Td. nie od 50 do 100 tysśtcyi btazęfc 
>w». — Na polach naftowych Mor rópy.tfednoczesniejula^lasięW 
f ana wybuchł olbrzymi polar, ka ndlfcnoW'metrów:-sseWóH 

sąsiednich miast musiano w*- nych gazu. który w promieniu 
zwać na pomoc wojsko 1 milioję, kilkunastu. kilometrów..spowija 

J--J-- całą.okolice: Wskutek-;tego ntu-
siano wydać zakaz;zapalenia za 
palek na ulicach, oraz rozpalania 
ognia w domach. 

ażeby przedsięwziąć niezbędne 
kroki ecjeni zabezpieczenia mia­
sta Oklohama przed pożarem. 

Wszystkie szkpły zamknięto, 
a ze wszystkich okolicznych do 
mów usunięto mieszkańców. . 

Pastwą płomieni pada codzlen 

ttlUEMRIS PRZED SAOiM 
u farszenUo 
tfatrwfei ślubnej 

KOWNO, ZLI.'-r" Teł. wl. — 
Przeciwko Waldęmarasdwl vfy-
joCzono. postępowanie karne z 
powoda wpisania do paszportu 
Matyldy WaJdemarasowcj, Jako 
żony, .podeus gdy były dykta­
tor nie był- z nią legalnie-poślu­
biony. (L). . 

h MADRYT, 2.11. WmleJsoewo 
ścl. AJcodonalaa w pobliżu Ka-
dyksu doszło do starcia pomię­
dzy poHcJą a tluniem, który usi­
łował odbić aresztowanego przez 
policję. W czasie strzelaniny zo 
stata zabita jedna kobieta, zaś kil 
ka osób z tłumu odniosło rany. 

(PAT), 
aT ',•,... wt 

UTERITOM POD M I M 

w SoirfttMh i toza Ich 
draifani 

F Z Moskwy donoszą? 
' Rząd. sowiecki ma zamiar 
(wprowadzić w żywe. nową usta­
wę prasowa, która będzie obo­
wiązywała wszystkicli pisarzy 
i dziennikarzy sowieckich, znaj­
dujących się nawet poza grani­
cami państwa. 

Najglówntejszą luowację ' W 
dziedzinie twórczości MtenKv-
kiej, stanowić bętWt „surowe 
izabw»r**lf pisania ntwofów li-
aenwkldi,'poetyckich i hirrych 
bez porozumienia się z odpowie 
dniemi czynnikami rządowemi, 
fctóre mają kierować rozwojem 
kultury proletariackiej". 

* — -*—- •0&* x motfit bohaterów 

• 

Konszachty weinietko-sowieckie 
. przed koafarentla nitro altowa w B*twlt 

MOSKWA, 2.11. — Teł. v,1. w 
KomlsaTZ spraw zagranicznych 
Litwinow został mianowany prze 
wodniczącym delegacji sowiec­
kiej' na przygotowawczej konfe­
rencji' rozbrojeniowej - w Gene­
wie. , 
'" Pozatem do składu delegacji 

będą należeli Stein i Łunaczar-
sW. , 
i Litwinow zamierza w drodze 

'do Oenewy, zatazymać sję w Ber 
łtnle. gdzie porozumie się z.mhil 
strem spraw zagranicznych Rze­
szy Curtmsem celem ustalenia, 
wsjpóraej lhUi postępowania. 

Hiedźwi«dzł8pr2>słi«9k0łmiBSi6»i»«wetkuh 
Plakat o zaootrzebowaa o milona rr" 

ubyralfekicco na. l*»c Jówła PUswI-
zrobię, Nieaiaiweo. 2>Wera. 

Z Berlina donoszą: 
Na stupach ulicznych zostały 

rozwieszone wielkie plakaty z 
napisami: „Potrzebny-Jest mlłjon 
robotników T ślusarzy; stćrfarzy, 
mechaników Itd.". 

Około plakatów gromadzą się 
tłumy bezrobotnych, którzy do 
wtedują-s!ę z dalszej - treści o-
głoszenia, że... ten- milion musi 

wyjechać do Rosji. 
Plakaty zostały wywieszono 

przez komunistów niemlecklchi 
którzy chcieli w ten sposób rei 
Marnować „raj" sowiecki, lecą 
ile przysłużyli się tutejszym 
placówkom Sowietów, któro 
zaprzeczają. Jakoby taka licz­

ba • robotników fachowych bylai 
potrzebna do Rosji* -

tautmate t\ poiła Lmadmktoo 
ze Str. 

n ifr#wat«»la władz na vi*\t 
POZNAŃ, ?.lI. — Tef..wł. 

Wczoraj po wiecu Stronrdctwa 
Narodowego w Łoplennie został 
{polecenia prokuratora areszto-

KraMw ku aci 
Manlłestrre I<I 

l®AKÓW. 2-1L iWczi 
czorem odbyła się z 
okręgowego Związku.' Legjorri-
stów na cmentarzu rakowieckim 
patriotyczna manjfestacłaJcu czci 
bojowników o wolność, spoczy­
wających na krakowskim cmerrta 
rzu. Brzy grobowcu- powstań­
ców. 1663 r. zgromadzili się człon 
kowie Związku b. wojskowych, 
należących do Federacji polskich 
związków Obrońców Ojczyzny 
crazlfczna publiczność. W hnie-
nki Federacji przemówił mec dr. 
Klfmeckl, poczem w pochodzie u-
dano się na groby fegjonistów 1 
Tpkktnlanczyków, gdzie - wygto-
czone zostały bkcncznościoWe 
przemówienia. Manifestację' za-

OWOllttf 
Rekt^itiai -

odczóno od^plewarn^i-pleimf 
lesJónowyćh. 

Ras Tafori 
DO iraorsteł koroaadi 

ADDIS ABEBA, 2.11. Dokto-
licy Etjopji przybyli Już wszy­

scy przedstawiciele państw tt-
graoiczłiych, a także wybitne o-
sobistoścl miejscowe w celu wzlę 
cła udziału w ceremonii korona­
cji, która ^ Jak wladotńo^r" od­
była się w dniu dzisiejszym o g. 
7.30 rano. :Ras Tafarl przyjął ty 
tuł króla królów i cesarza Etjo­
pji.- Z całego kraju-ściągnęły 
olbrzymie tłumy ludności,'które 
obozują przeważnie za miastem, 
ponieważ stolica nie może ich po 
rmeSoK. Po koronacji o g. 12 w 
południe odbędzie się przyjęcie 
oficjalne, w czasie którego dele­
gaci państw zagranicznych, zło­
żą cesarzowi życzenia" i powin­
szowania. , 

wany-były poseł ną Sejm I dci 
ny kandydat z'listy Stronnictwa; 
Narodowego Lewandowski. 

ATesztowanie nastąpiło pod z? 
rzutem znieważeni!wladi i pu.si 
czegómych członków rzad% 

Dziś po południu' ou I .sit? 
wiec Stronnictwa!Narodovn.:iJ .v 
Trzemesznie. Kiedy przewodni 
czący wiecu wspomniał.o aresz­
towaniu w Łoplettałe kandydata! 
Stronnictwa Narodowego Le­
wandowskiego, doszło na sali do 
burzliwych zajść, a następnie do 
bójki między zwolennikami l 
przeciwnikami listy Stronnictwa 
Narodowego. 

Ponieważ przewodniczy :y nia 
mógł opanować sytuacji i awan­
tura nie ustawała, zastępca stpra 
sty wiec rozwiązał. (Z). 

' .i < » ; " 

DBtmiii -
iiscmTriŁsT^A 

.•t9-WN0.2.1i;.^'re1..^vł. 
Pod' 'przewodnictwem • byłego' 
pre^yijenta Ortnlusa odbył się 
tu zjazd działaczy kultury na Li­
twie. Na wniosek Griniusa 
uchwalono rezolucję, domagają­
cą się rozdziału kościoła od pań­
stwa i przywrócenia rządów dc-« 
mokratrcząycii na Litwie. (L). •• 

RIZIH PASZA 
M aete oafiiRreiMu 

Wlftkl^M . 
ANKARA 2,11. Przewodnicz* 

cym zgromadzenia narodowego 
został ponownie obrany 249 gło 
sam!" przeciwko - lft Kazlm Pa­
sza. (PAT). ^ « 

IURU WSIRłY *l ŁY ODUr 
kwdro«ilatiiOOXdo»aiee»aI 

BERLIN, 2.11. — Tei. wł. - . 
Dziś Tano miał odbyć się starli 
największego hydroplanu świata 
DO X przez Holandję, Angiję, 
Francję i Portugałję do Amc-« 
ryki. 

Z powodu Jednak silnej burzy 
w Holaaidji 1 na wybrzeżach An< 
giji, start został odłożony. --•" 

Pomnik Marszałka Hłcadtkicgo iv Wawrzm 

1W<iatrtzaPB B*wtera, Ooicnr w 
Krakowski* Pr»d-

as&s? f&sk j**»ifltjr. KJttnst na W»tocy<aiii«*s»ł»dJ btttw^łih, 
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Drtfi siak prez. Masarnia w kantaty 
« 

' BERLIN. 2. 11. — Teł. wf. — 
Dzienniki berlińskie ogłaszają 
.wyjątki z artykufu Masaryka. za 
mieszczonego w „Salurday Re-
,Ylew". w którym Masaryk U-
jitrzymuje, że największe nlebez 
plecźedstwo dla pokoju europej-
sklegb lianowi kant*" Wlały « 
sprawa węgierska. Od wkk 
Niemców słyszał Masaryk. że nie 
pogodzą sie oni z obecnym sta­
nem rzeczy. 
!" Co się tyczy Węgier, sadzi Ma 
saryk, ze nie wchodzi w rachubę 

. przywrócenie dawnych Ich gra-
jilc ale rozumie on obecne (rod­
ności Węgier I gotów jest uznać 
|ch prawa do dyskusji w sprawie 
cewizji obecnych granic, zmiany 
jakie Jednak musiałyby być Cze­
chosłowacji skompensowane. W 
Jtałdym razie zmiany te zależały 
by od porozumienia Małej Enten-
jCy i sojuszników. (Rs). 

;" O He słowa prezydenTa Czecho 
Słowacji zostały wiernie oddane 
przez prasę berlińska, wystąple-

i nie Masaryka nie będzie pierw-
śzem przeclwstawieolem się je-
to traktatowi wersalskiemu, któ 
xy. gwarantuje nienaruszalność 
granic. 

Już raz bowiem Masaryk w 
wywiadzie, udzielonym angiel­

skiemu publicyście, w podobny 
sposób stawiał kwestie Pomorza 
polskiego 1 dopiero z powodu 
wielkiego alarmu w prasie wy­
cofał sie, tłumacząc sW przekręcę 
nlem Jego słów. 

Mn. m a t u l u w oow OfTBJrttłrtM 
r f l M Me^kueTwk^t^/łmu^psm wm | k w W » P̂"â lBe»̂ s«wW ŵ»n«wasF̂ »»»â si»si 

OSZMJANA. 2.11. - TA wł. 
Wczoraj odbyło sie w Oszmianle 
zebranie przedstawicieli sfer rol-
ntczych w liczbie około 800 o-
sób. przybyłych z całego powia­
tu. 

Na żebranin lem byt obecny ml 
nhrtor reform rolnych, dr. W. Sta 
niewicz. Wory po wysłuchaniu 
dezyderatów tych sfer 1 zaznajo­
mieniu się z potrzebamî  powiatu 

| wygłosił dłuższe przemówię ale. 

Traktaty M rtewttuszalne 
Mart ILto.Stozrtskitgo o oolityce •'ttfnrund «nl 

WARSZAWA, 2.11. 
W auU Uniwersytetu war­

szawskiego odbył sie wczoraj w 
południe publiczny odczyt b. pre 
mjera I ministra spraw zagrani­
cznych Aleksandra hr. Skrzyń-

Swi«to kolejarza polskiego w 
Uroczyste ślubowani* M wlornott Okzyinlo przód 

stolicy 
•Uoaypospoll ioJ 

11 NIUMDOW RUB1I 
W tadfcfte LS.*.». 

MOSKWA. 2.J 1. Budżet ZSSR 
zasiał ustalony w wysokości 
llommllJonów ruWl. W rzeczy-
«l*Jttct' 'dochody wynosiły 
IJŚŹI Milj. rubli, nadwyżka więc 

' ^ S ? ł W wyniosły 12246 mHJ. 
rt. czyn o.5 proc. więcej, niż by­
ło przewidywane. 

W stosunku do ubiegłego roku 
budżetowego dochody w r. 1929 
JO wzrosły o 32 proc. (PAT), 

WARSZAWA', 2Xt 
Uroczystości rozpoczęły się 

nabożeństwem w kościele św. 
Aleksandra w .Warszawie, na 
które przybyli: 
HiWiiMlwl Marszałka Plłsad-

gen. Wróblewski, minister Kiihn, 
przedstawiciele Zarządu Głó­
wnego Kolejowego Przysposo­
bienia Wojskowego i w. Innych 
Przed kościołem ustawiono kom 
panJe honorową. 

Z Placu Trzech Krzyży przed 
stawiciele władz, kolejarze i ich 
rodziny udali się na ulicę Szo­
pena do Doliny Szwajcarskiej 

na akademię. 
Na placu w Dolinie Szwajcar­
skiej ustawiły się w czworo­
boku trzy bataliony Kolejowego 
Przysposobienia Wojskowego 
pod dowództwem p. Zyburtowi 
cza,-delegacje kolejowych zwią 
zków zawodowych 1 tysiączne 
tłumy kolejarzy z rodzinami. 

Przeglądu oddziałów dokonał 
prezes p. Starzak, poczem zdał 
raport nrralsrrowi KOhnowi. 
Wkrótce potem przybył dowód­
ca O. K. 1. gen. Wróblewski, któ­
ry odebrał raport I dokonał prze 
cladu oddziałów. 

Rozpoczęła się aVaó>mła Na 
estradzie ozdobionej portretami 
Pana Prezydenta 1 Marszałka 
Piłsudskiego ustarwtły słe poczty 
sztandarowe. 

a — — — t 

A jednak budHie 
W i n o ł n e larhn badow a 

WARSZAWA, 2.11. .nia cegły Innymi materiałami 
jak gazobeton, herakHt l i p , i 
to nietylko ze względu na szyb­
kość I taniość budowy, ale prze-
4»Mat<waM—a m i ł W u na 

* % 

' Dzięki uruchomieniu kredytów 
budowlanych przez Bank Go­
spodarstwa Krajowego we wrze 
Mttn«7!!.icziiio zwiększone Haant _ 
prać budowlanych w Warszą- fakt.jte hodowle w- klika dni po 

na je zamieszkiwać. 
tmoż* 

obecnym sezonie zazna­
czyła sie dążność do zastępowa-

(o i krain a co i 
Ustawowe mtki na f ta imk 

WARSZAWA, 2.11. 
Ministerstwo przemysłu 1 han­

dlu opracowuje projekt ustawy o 
znakowaniu wszelkich towarów 
pochodzenia zagranicznego .w 
pandlu wewnętrznyjn. 
.'.-. Znaki te umożliwią nabywcom 

1 

zagranicznego 1 uniemożliwią 
wprowadzanie w błąd klljentów 
co'do pochodzenia lewarów przez 
niesumiennych kupców. 

Znakowanie tego rodzaju jesl 
Już dawno wprowadzone w sze­
regu państw Świata­
mi ' odróżnianie towaru krajowego 

256 milionów uncM srebra 
••:, o produkcii Swlitoweł 1929 r. 

..Światowa produkcja srebra w 
Vl929 wynosiła 256 milj. uncyj 
cSystega srebra, wobec 249 milj. 
unciJ w r. 192» i MO milj. uncyj 
,ifer.iI913.' Głównym prodneen-
:tłjp srebra Jest Meksyk, którego 
wydobycie.wynosi 40 proc. pro­

dukcji światowej, naslępnie flgu 
rują Stany Zjednoczone 1 Kana­
da. 

Srebro produkowane Jest prze 
ważnie Jako produkt uboczny 
przy wydobywaniu cynku, oło­
wiu lub mledzL 

.-, W pobliżu nowego jeziora o 
charakterze wulkanicznym, ja-
We utworzyło się ostatnio w Le-
jirignano, odnaleziono ciekawe 
jpriy i epoki etruskiej. Pierwsze 
tpdania tych ruin nasunęły przy 
puszczenie,' że są-to resztki o-
ttuskiego miasta Capena. 
i Pod kierunkiem księdza Marja 

na de Caroils, superintendenta 

z epoki etruskiej 
odknte we Włoszech 

działu archeologicznego tej czę­
ści Lacjum rozpoczęto obecnie 
prace wykopaliskowe, mające 
na celu ustalenie przypuszczeń, 
opartych głównie na szeregu fo­
tografii, dokonanych przez lot­
nictwo wojskowe, w związku z 
ostatnicmi zjawiskami natury 
wulkanicznej. 

W pierwszych rzędach zasie­
dli przedstawiciele władz. 

Akademie zagaił prezes pV 
Starzak. który podkreftW 

zttw£xcwua) swinjim kowt|wXxav 
zaznaczając, że Jak niegdyś tak 
I teraz kolejarze nigdy nie cofną 
się przed największeml ofiarami 
w obronie całości I mocarstwo­
wego slanowłska Rzeczypospo­
litej. 

Okrzyk: na cześć Rzeczypo­
spolite]. Pana Prezydenta i Mar­
szałka Piłsudskiego zebrani po­
wtórzyli entuzjastycznie, przy 
czem manifestacja przy dżwłe-
kach Hymnu narodowego 1 mar­
sza Pierwszej Brygady trwała 
kHkauaście minut. 

Do prezydjum Akademji zapro 
szenl zostali: dyr. Bieniecki, pre 
zes wojsk. Straży kol., p. Rauer, 
b. senator Lempke ze Zw. urzęd­
ników kolej., prezes okręgu 
warsz. KP.W. p. Konarzewski, 
prezes centr. Zw. kolej. p. Brzo­
stka i prezes Zw. zawodowego 
drużyn kodukt. p. Knrekowskł. 

Następnie zabrał głos 
minister KGhn. 

Zaznaczy wszy, że Naczelny 
Wódz aiejednokrotnie wyraził wy­
sokie uznanie dla współpracy kole­
jarzy z wojskiem, rnrn. Ktthn 
stwierdził, że kolejarz pobkl 
reprezentuje typ obywatela, go­
towego do wysiłku i ofiar wszę­
dzie tam, gdzie chodzi o dobro 
państwa, o jego byt 1 potęgę. 

Kolejarze pragną ku pożytkowi 
Ojczyzny stworzyć typ obywatela, 
wyłamującego się z rozgardiaszu 
partyjnego, zatruwającego nasze 
życie państwowe. 

Warcboistwu należy przypisać 
upadek Polski 1 Jej półtorawlekową 
niewolę I tema warcboistwu prze-
clw»Uwta*:tfe-a*Jeła*ze akątect-
nie w robociePłflblwowej peWąU 

— UstłóTPoiśki — 'rnojril p-lnl 
nlster — jak to praktyka wykaza-

gwarantowały aa daleką 
nieśćład, spokój 1 karność 
caeastwa 1 zachętę do 

iwy-

I oto Marszałek Piłsudski, świa­
dom wielkiej roli, jaką odgrywa w 
MakgM Pokki, świadom odpowie-
dratinoed. Jaką ponosi za przy-
azosc Bobki, przystąpił do ugrun­
towania nowego •stroją, zabezpie­
czającego Polskę na piifastnśc. 

Cała masa polska rozsunie, że 
bez łada, bez rzetelnej pracy, bez 
odpowiedzialności aa postępki 
wszystkich bez wyjątku obywateli, 
a wiec również posłów i senato­
rów 1 bez karności społeczeństwo 
potasie gospodarczo będzie epadać, 
wrogowie zaś nasi zewnętrzni co­
raz bezczelniej zaczną zaglądać po 
przez granicę naszego państwa. 

Lud pracujący wierzy, że Mar­
szałek Piłsudski, który życie cale 
strawił dla tego ludu 1 dobra Jego, 
pragnie tego dobra 1 nieustannie o 
nie walczy. 

Dziś. gdy z okazji 10-el roczni­
cy zwycięstwa wdzięczna myśl na 
sza biegnie ku osobie zwycięskie­
go Wodza, gdy stajemy przed chwi 
la opowiedzenia się za nim narodu, 
gdy wybierać mamy pomtędrj 
czczeml słowami a czynami Mai' 
szatka,' — kolejarze stawią się i tym 
razem sobdarnie do pracy nad we-
wuętrznem wzBaucnieulem państwa 
pod przewodem Ptełwezego Mar­
szałka Polski, bo to będzie najeem 
nłejsze 1 najpożyteczniejsze uczcze­
nie wiekopomnej rocznicy 1 zasług 
zwycięskiego Wodza. 

Ostatni mówca mjr. dypł. O. 
Nowosielski scharakteryzował 
udział kolejarzy w wojnie pol­
sko - bolszewickiej I wskazał na 
znaczenie kolejarzy Jako 
najbliższych współpracowników 

arami czynnej. 
W części koncertowej wzIęH 

udział: p. Marja Balcerklewi 

.-#}. chór, kolejo­
wy „Ceber pod dyr. prof. Racz­
kowskiego I orkiestra kolejowa 

ła, nie stwarza warunków, któreby | pod dyr. Zakrzewskiego. 

M Y S U PRZECIĘTNEGO OBYWATELA 

Źródło trudności budżetowych 

RADJO WARSZAWSKIE 
DZIŚ 

. WARSZAWA. Długość tali 141L7 m. 
O. 11.58: Sygnał czasu, bclaat z Kra­
kowa. O. 12.10: Muzyka z płyt zramo-
fonowych. a 15-55: Lekcja języka Iran 
cusldego. O. 16.15: Transm. z cmenta­
rza v Winie, a 16.45: Muzyka z płyt 
gramofonowych. O. 17.15: Nowela Z. 
Kisielewskiego p. t „O zmierzchu". 
O. 17X5: Koncert religijny. Wyk.: Po­
dwójny kwartet meskl chóru metr. I 
fcs. H. Nowacki (dyrekcja I słowo 
wstępne) I) K i H. Nowacki: a) R«-
Muicm. b) 2 pleśni do Pana Jezusa, 2) 
Y. WMl: Ave trinitatla tacrarium, 3) 
fieśn chwaty w 9-ym w. .Christus vln-
cir , 4) Ks. H. Nowacki: IB paradisum, 
6) Witał. Królowo Nieba- O. 19.10: 
Skrzynka poczt. roln. a 10.25: Muzy­
ka i płyt gramofonowych. O. 19.51: 
Muzyka z płyt gramofonowych. CL 
20.15: Pogadaniu muzyczna. O. 20.30: 
St. Moniuszko: „Widma", sceny Hry-
czno z poematu A. Mickiewicza „Dzia­
dy". Wyk.: Chór mieszany „Lutni war-

WKsauSrr 
Dzii: Hubertowi 
tfutio: Karotowi,' 

szawsklel", ork. P. R. A. Dottyckl 
(dyr.). M. Karwowska, I. Brodnicki, A. 
WitniewaU I lani. a 22.00: Felieton: 
.JKresowl rycerze", wygL p. SL Knanff. 
O. 22.15: Muzyka t płyt gramofono­
wych. 

JUTRO 
WARSZAWA. Długość fali 1411,7 m. 
a 11J8: Sygnał czau i hełnaL O.! 

12.10: Muzyka z płyt gramofonowych. 
a 15.35: „Po III krajowym kankanie 
awionetek", wygL p. tał. J. Kawecki. 
a 15JO: Odczyt rządowy p. Drazdow-
•kiego p. t. J>olityka popierania ekapor 
tn w Polsce", a 16.15: Audycja dla 
dzieci: a) Program dla dzieci star­
szych. Opowiadanie p. L „Menelik I, 
Jako mały Simba" (kartka z tycia Iwa), 
opowie dr. M. Stepowała; b) Program 
dla młodzieży: Fragment t „Syzyfo­
wych prac" Żeromskiego: „Marcinek Je 
dzie na Zielone Święta", wy«t. p- M. Ma 
nynaU. O. 16.45: Muzyka z płyt gra­
mofonowych. O. 17.15: Odczyt z Kra­
kowa. Cr. 17.45: Koncer popularny. O. 
19.25: Muzyka z płyt gramofonowych. 
a 19.50: Transmisja e teatru Wielkie­
go w Warszawie „Borys Godunow", o-
pera M. Mussorgsiieeo. Po transmisji 
.retransmisje ze sUcyi zagrarilczTiychs 

Wite nareszd* zrobiono pierwszy 
krok w kUrmtht asanląda Jedne) i na] 
większych bolączek naszego łyda 
zbiorowego, lakti fest obowiązujący 
obecnie system podatkowy: minister­
stwo ttarbu powołało specjalną komi­
sją afata, która ma opracować projekt 
reformy. 

tyczymy jej wszelkich pomyBnoid, 
m przedewszystkUm jednego: ażeby pra 
ca lei rozwijały sla w tempie lak naj-
zzybaMtsM, powiedzmy: zawrotaem I 
avia1tdM«r> ten zuadMczy pewna, 
te zamożność państwa, lako calotd, 
stel w ietttym zwiozka z zamożnością 
potzczetóbiyck obywatetL 

iatto sta mówi o przeroście mmezo 
budżetu. Trzy miliardy/ Mil Bota, tai 
to sama olbrzymia, astronomiczna. 
Wiec oszczędzać, oszczędzać 1 leszcze 
raz oszczędzać, 

Trzy miliardy złotych fest to ate-
wąfpawle bardzo dało pieniędzy. Ale 
czy dla trzydziestomUlonowego nara­
da test to cytra tak dalece wygórowa­
no? Wypada po 100 złotych na głowę, 
więc wytrzymałe porównanie z bud­
żetami Innych państw o tym samym 
mmel trlęeel obszarze I zaludnienia, a 
nawet stoi wtyk za niemi, choć nal-
IstoMelsze potrzeby nasze wcale rde 
są mniejsze. 

Tytko, prawda, lestttmy narodem 
biednym, zmuszonym do tężenia tlę z 
groszem. To też z rozmaitych stron 
rozlegają tlę nawoływania do oszczc-

dnotd I wysuwane są nawet pewne 
konkretne projekty. 

Na nieszczęście, prolektf te tą tyl­
ko w etętd realna, a mozttwe taotzezę 
dzenla dają w samie kwotę tak stosun­
kowo niewielka, ta przeprowadzania Ich 
nit mote wywrzeć decydującego wply-
.wu na stan gospodarczy krain. Zresz­
tą test-tyl* niezaspokojonych potrzeb, 
te pochłonęłyby one z nadwyżką e-
wentaalne oszczędności. 

A oprócz potrzeb IztulaM tet apety­
ty'. przelawialątę stę w wysuwaniu 
rozmaitych unlmlów, od których przy 
lęcia poszczególna partio uzależniała 
twa ustosunkowanie tlę do badteta pań 
ttwa. . 

Olói zdało nam tlę. te naród nasz 
wytrzymałby ta trzy miliardy, a wra-
zte konieczności l meto więcej — nU 
narażając się nm ibtedntenle, gdyby 
rozkład ciężarów byt bardziej równo­
mierny t przystosowany do warunków 
naszego bytu, 

System dzisiejszy, stworzony pod 
wpływem demagogicznych kaset zara­
nia nasiej nlepodUgłotd, hamuje roz­
wój gospodarczy I wpływa na zuntka-
nte 1 zmniejszanie się źródeł dochodów 
państwa, osłabia stłę płatniczą łudno-
Sd.1 wtem wialnie tkwi punkt dętko-
id naszych trudności budżetowych, 

Dlatego zapowiedź reformy systemu 
podatkowego cale społeczeństwo przyj 
mle z wiatką ulga, 
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(• wtti niazdf M cbiei 3 istsLwda 
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Ranek obiecuje-
powacc skupienie 
•WiU • prryuło-
i d 1 mote nam 
przynieść aows 
ideie, zwiększenie 
poczucia oopowle-
diliaagicl 1 powo-

s iHTTttasal siar-
szaaaL Jest ro dobry czas dla załatwia­
nia ważnej korespondencji 1 podróży. 

Pohsdnle zapowiada sie równiet do­
datnio, przynosząc aawałs. wlskłze 
lirneHiWiiŁiaśt, połacaoną z odwa­
gą I chęcią postawienia na swojem. 
W czasie tym można z powodzeniem 
załatwiać sprawy związane z wojsko­
wością, maszynami, metalami — a sto­
sunki z (auryasaraed, doktorasal I wof 
łkowynU będą układać tle pornyilnle. 

Jeszcze 1 godz. 15 mole nam prry-
nledć dobra perpektywy. passaęauli 
towarzyskie I niezłe możliwości w za­
kresie finansów. A Jednak — wkrótce 
potem nastąpi laataM "^fiHra aa 
gorsza z caten liczyć sie nalały. Po­
między bowiem gode. 15 a 16 bodzie 
sie przejawiać, weiyw ujemny, ale 
eilareąary uwaeriała w naaaycli z»-
biecaeb łyclowycb. pr synoazący 
aaaaftwtaela łab gorsza Mcaact*. Wie­
czór późniejszy zapowiada tie dość 
niespokojnie. 

IHteeta dziś >r«dzps» — będzie 
zwolennikiem podroey, bardzo ekteea-
sryczne i energlcme. Mole zrobić 
katjere w wojskowości, mechanice, 
lotnictwie, automofciliimie. 

J. S. D. 

Po akademK uformował siej 
olbrzymi pochód, 

który z ośmioma kompan Jam! K. 
P. W. ze sztandarami 1 orkiestra 
mi na czele przemaszerował, wl 
tany owacyjnie przez publicz­
ność ulicami miasta na Zamek. 

Do ustawionych w czworobo­
ku na dziedzińcu zamkowym od 
działów I kolejarzy 

wyszedł Pan Prezydent 
w otoczeniu Świty 1 przyjął ra­
port prezesa Starzaka, który wy 
głosił krótkie przemówienie. 

„Stajemy przed Tobą, Panie 
Prezydencie, Jako przed Symbo­
lem Majestatu Najjaśniejszej Rze 
czypospoiltej, aby stwierdzić, że 
kolejarze polscy zawsze wier­
nie stola na straży całości granic 
państwa, a wyznając idee Pol­
ski Mocarstwowej, w obronie tej 
Idei 

fotowi są oddać tycie". 
Pan Prezydent podziękował 

kolejarzom za wytrwałą prace w 
służbie Ojczyzny, wznosząc o-
krzyk: 

— Kolejarze polscy niech ży­
ją! 

Z Zanikli pochód udał sie do 
pałacu Rady ministrów, gdzie 
złocono 
adres kseJearalcry da Marszał-

ka PUsatWrJego, 
na którego czele ustawione 
przed frontem oddziały kolejar­
skie entuzjastycznie manifesto­
wały. 
Uroczystości zostały zakończo­
ne na placu Marszałka Piłsud­
skiego defiladą, którą przyjął 
gen. Wróblewski. 

sklego, który z okazji odbywają* 
cego sie w Warszawie zjazdu 
Federacji akademickich kół przy 
Jaclół Ligi Narodów, wygłosił 
przemówienie na temat aktuali 
nej polityki międzynarodowej. 

Po zagajeniu zebrania przez J. 
M. rektora prof. Michałowicza, 
zabrał głos prelegent, dając rzut 
oka na błędy polskiej polityki za 
granicznej w 16 I 17 stuleciach, 
kiedy to mimo sprzyjających md 
mentów, królowie nie potrafili i» 
mocnie międzynarodowego sta-t 
nowlska Polski. i 

Przechodząc do zagadnleB iii* 
tualnych Ligi Narodów, p, 
Skrzyński zatrzymał sie dłużej 
nad sprawą Locarna. i 

Zdaniem mówcy Niemcy, mil 
mo prowadzone] przez nich pro* 
pagandy rewizjonistycznej, nie} 
będą sie mogły uchyiló od łoboi 
wiązań, wynikających z traiktai 
tu w Locamo, pod którym widi 
nleje podpis Hindenburga. i 

Gdyby Niemcy chciały złamad 
te zobowiązania przy najbari 
dziej sprzyjających warunkach', 
wszyscy sygnatariusze Lew 
carna zwróciliby sie przeciw; 
Rzeszy, to też wszelkie ptenyi 
nacjonalistów niemieckich, opar* 
te na wierze w rywalizacje frani 
cusko - angielską I włosko - fran* 
cuską, są zupełnie biedne. 

Odczyt b. premiera zgromai 
dzlł b. liczną publiczność. Obect 
ni byli m. In. ambasador franem 
ski Laroche, wicemarszałek Se* 
natu Oliwie pułk. Wieniawa* 
Długoszowski, przedstawiciela 
świata politycznego, dyploma* 
tycznego, towarzyskiego I m-a* 
sy. 
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SMIEflt W KOTU 
z ttMrtkit.. 

WARSZAWA. 2M. 
W fabryce fomlerów Klejna -u, 

Okunłewie pod Warszawą do koi 
tła z wrzątkiem wpadł wczoraj 
robotnik 26-ietni Dawid Mosak 1 
poniósł śmierć od oparzeń. 

letfztara • awanturę Paagalosa 
SI* eidzBM Bały zaltits dzalaila soisku 

ATENY, 241.. Pierwsze wy­
niki śledztwa ustaliły, że Panga 
los który aresztowany został u-
biegłej nocy w Eleuzis stał rze­
czywiście na czele niewielkiej 
Sapy oficerów, którzy wyobra-

II sobie, te z łatwością zdołają 
powtórzyć akcję Pangałosa z r. 
1926. , 

Stwierdzono również, tt ani 
garnizon w Atenach, ani też gar-

olzony prowincjonalne, nie wie­
działy wcale o tych szalonych 
projektach, które nie miały nic 
wspólnego z armją. 

Opinja publiczna, prasa, korpo­
racje 1 związki zawodowe w, 
przedstawionych rządowi rezolo 
cjach, domagają sie surowego a. 
karania Inicjatorów zamachy, 

lot naweeszego bydroalami świata 
Friedrifkthafen do NOWMO Inriiu 

BOlLiN. 2. 11. — Tel. wl. — 
Największy hydroplao świata 
DOX ma Jutro rano wystarto­
wać do lotu Frledrlchshalen — 
Nowy Jork. 

Lot ten odbędzie się etapami. 

DOX będzie leciał nad Holan* 
dją, Angiją, Francją, Pormgalją. 
na Azory 1 Bermudy. Na poWa-
dzle będzie sie znajdowało 12 o-
sób załogi pod dowództwein ko­
mendanta Chrlstlansohna. (My)J 

Nipad rabutitotiiy na bank w Berlinie 
17 t1 $r«p» nar*k łuoeai 2 ban ŷtaw 

BJ3JL1N. 2. 11. — Tel. wł. — 
O godz. 10 przed południem do 

iilji berlińskiego banku miejskie 
go w Moabtoie weszło 2 męż­
czyzn, którzy zasłaniając sobie 
twarze chusteczkami, dobyli re­
wolwerów i strzelili na postrach 
w powale-

Ustawiwszy następnie 6 obec­
nych klljentów, przeważnie ko­
biet, w kącie lokalu, jeden z ban­

dytów dwoma browningami trzy 
mat w szachu obecnych, drugi 
zaś zgarniał z kasy do teczki 
paczki banknotów. 

Po napełnieniu teczki oba] ra­
busie wypadli z lokalu z łupem 
około 17.000 marek 1 umknęli na 
rowerach. Cały rabunek trwał 
zaledwie 3 minuty I nie został 
przez nikogo z zewnątrz zauwat 
żony •. 

Powrót do Nastawy dyr. Statislawskicge 
bycie w Badenwieier, Berfsnie \ 
Nicei wyjechał dziś rąag £ po« 
wrotem do Moskwy. 

BERLIN. 2. U. — Tel. wł. — 
Słynny dyrektor teatru, reżyser 
i aktor rosyjski Konstanty Stani­
sławski, po półtorarocznym po-

Danina patriotyczna nr Brazylii 
r i Mtoitte dł«|A* oMoseto rzatfn 

RIO DE JANEIRO. 2.11. Pre- skarbowoścl i przepisów urzęd­
niczych. zydeat Vargas wygłosił w pa 

łacu rządowym przemówienie, 
wypowiadając sie za liberalnym 
systemem rządów, ukaraniem 
winnych nadużyć, zniesieniem 
zawodowych polityków, reformą 

Patriotyczna Idea dobrowol­
nej daniny celem uporządkowa­
nia finansów i pokrycia długów 
Brazyljl rozpowszechniła się. 
szybko I uzyskała znaczne po* 
wodzenie 

Na dmrie telegraf cznym 
Zbllsha I zetoł̂ a 

Wccoral eamknieto w Gsnewie . 
sJe komitetu ekonomicznego, na klórel 
przygotowano pian pracy konferencil 
ekMonskaneJ, zwołanej u I7-ty Pite-
pada. 

•' 
Komitet gospodarczy Licf Narodów 

połtanowa zwołać w stycznia 1931 r. 
drugł sesje rzeczoznawcAB lotoych. 

Gubernator Ledera] Resenre Bank" 
Harrison uda tle w nnysttym tygod­
niu do Europy, gdsie odbtozie narady 
z uerezism dyrektorów banków cas-
tralnych. 

Liczba ofiar ostatniego trzęsienia zie­
mi w ItaJJI wynosi 17 zabitych, z escga 
i m. Ankooie, a 13 w Sonlcaljt, 



Poniedziałek. 8 listopada 1930 f. 

Pt 300 lat** mm 40 „•!* atarMif dT 
CrB*tyk* r*a«fs*a mnm w n M fc$W«« 

lal Akademie Francuska do ty ­
cia. przekazał Jej cztery zada­
nia: ułożenie słownika francus­
kiego, napisanie gramatyki fran­
cuskie], opracowanie zasad re­
toryki I teorii poetyki Z tych 
czterech zadań pozostały w prak 
tyce tylko dwa, t i. słownik I 
gramatyka, gdyż rozwój prądów 
literackich uczynił dwie inne pra 
ca nieaktualna. 

Słownik francuski był Juz o-
pracowany dawno, lecz praca 
nad nim nie skończy sle właści­
wie nigdy. 

Dzień 25 października 1930 r. 
będzie data historyczną w dzie­
jach kultury francuskiej. 

W tyra to dniu bowiem odby­
to si« doroczne publiczne posie­
dzenie pięciu Akademii, tworzą 
cych wspólnie zw. „Instytut Frań 
cuskl", na którem sfinalizowano 
ostatecznie 300-letnlą prace nad 
zredagowaniem gramatyki Języ­
ka francuskiego. 

W (mieniu 40 „Nieśmiertel­
nych" znakomity pisarz złożył 

^oświadceenle. że „Oramatyka 
Akademjr, nad którą pracę roz-

• poczęło w r. 1634, Jest nareszcie 
""skończona. 

Zdawałoby się, ł e dzieło, nad 
którem tak długo pracowano, 
posiada wiele tomów. Tymcza­
sem Jest to cieniutka książeczka 
o rozmiarach elementarza szkol 
nego, choć wcale nie przezna­
czona do użytku szkolnego, za­
wiera ona bowiem wszystkie 
najważniejsze problemy filologi­
czne mowy Francuzów. 

Oramatyka ta nie Jest Jednak 
Jedynym owocem pracy szere­
gu pokoleń „nieśmiertelnych". 

Kiedy w swoim czasie kardy­
nał Richelleu, lako wszechpo­
tężny minister królewski, powo-

W DZIEŃ ZADUSZNY 
2« ctO* ttapakte » Ziemi pradziadów, 
Idt — v Zaduszny Dzień — cmentarna drogą-. 
Stukam wśród grobów drogi eh Imion tladów -i 
I lak"m deko na serca — ta t Nogo! 
Zmim — zda sil — tycia gwar u wrót cmeuiana, 
Wiatr tylko targa wkrag Osi ml Bscmemi 
I smutna kwiaty ttsiame roz gwarzą 
V delty tajemny zagrobny szept Ziaml-, 
Padam u lednel z mogli na kalana 
I tluekam gUuów tych, aa w glabl drzemią.-. 
I taka lasu* mi buska kochana— 
Z prochów pokoleń — Oleó* naszych Zlemlof 
lo czcią wzrok wodza wśród' mogtt I krzyży. 
Szuksfąe twolal— w Dzlań Zaduśmy — droęL. 
I teł ml. Ziemio - MMkó.eoHuMot— ^ ~ 
Idą na resztą da" tycia — bat trwogi. 

Ktzbakwz Psflack. 

258-tece komilt francuskie] 
Utrzisty obttM w Partii 

Teatr narodowy francuski, 
znany pod nazwą „Komedii Frań 
emskiej" święcił przed kilku dnia 
ml 250-lecie swego Istnienia. 

Komedja Francuska, która pt-
wstala ze zlania się dwu kup tea 
tralnych, grających jedoą w pa­
łacu książąt Burgundzklch, dru­
ga w pałacu Guenegaud, została 
oficjalnie uznana dekretem kró*-
la Ludwika XIV z dnia 18 sierp­
nia 1680 r., zaś 20 października 
tego samego roku miało miejsce 
zgłoszenie przed rejentem królew 
sklm Loyerem aktu spółki, zawar 

irszawskie pomniki Powstania Listopadowego 
Gmachy k o n a r , miejsca walk I bohaterskich czynów 

Rozpoczynający się w miesiącu 
bieżącym okres obchodu 100-let-
rriej rocznicy powstania listopado­
wego zwróci znowu oczy całego 
ogółu polskiego na Warszawę, Ja­
ko tę. w której powstała 
bohaterska myśl zbrojnego czym. 

Dawna przemoc starając się wy 
drzeć z pamięci Warszawy wszyst 
ko to, cd podnosiło ducha polskie­
go, zacierała po upadku powstania 
wszelkie ślady Istnienia armjl pol-

P a m ł ę c i p o t e t f l y c h w walce w M o s k a ł a m i i Sxgvegtatm 

sklei. W pierwszym rzędzie w 
poniewierkę poszły opuszczone po 
przymusowym wymarszu na tu­
łaczkę 
pomieszczenia koszarowe wojaka 

polskiego. 
Przed wybuchem powstania li­

stopadowego garnizon Warszawy 
składający się z wojsk polskich i 
rosyjskich, rozmieszczony był w 
następujący sposób: 

W najbliższem sąsiedztwie Bel­
wederu, siedzibie ks. Konstantego, 
znajdowały się głównie pułki ro­
syjskie: kirasjerów, huzarów 1 u-
łanów — w tyle za Łazienkami. 
W pobliżu — w oficynach pałacu 
Łazienkowskiego znajdowała się 
polska 

Szkoła podchorążych piechoty. 
główna Inicjatorka rewolucji listo­
padowej. 

Szkoła podchorążych jazdy mie­
ściła się w dawnym pałacu Łu­
bieńskich — dziś już nieistniejącym 
przy ul. Królewskiej. 

Koszary wojska polskiego mie­
ściły się w następujących punktach 
miasta: 
W t. zw. koszarach mlrowsklch— 
dziś pomieszczenie straży ognio 
wej — stał pułk strzelców kon 
nych gwardii, zrazu niewtajemni 
czony w spisek. 
W koszarach aa ul. Zakroczym­

skiej I Sierakowskie! 
rozlokowany był 4-ty pułk plecho 
ty liniowej. 

W danych koszarach gwardii 
koronne) 

z czasów przedrozbiorowych na 
Żoliborzu skoszarowany był pułk 
grenadierów gwardjl, mając za są­
siadów rosyjski litewski pułk 
gwardjl. Wreszcie na ul. Dzikiej 
mieściły się koszary drugiego puł­
ku piechoty rosyjskiej — wołyński 
pułk gwardjl, zaś przy uL Miko­
łajewskiej — polski bataljon sape­
rów. Reszta wojska, z braku po­
mieszczeń koszarowych, rozloko­
wana była na 
kwaterach w domach pry walnych, 
przyczem 12 kompani) wyboro­
wych różnych pułków piechoty 
polskiej kwaterowało w kilkunastu 
pomieszczeniach na przestrzeni od 
uL Chmielnej, na Nowym Świecie, 
Ordynackiej, Krak. Przedmieściu i 
uL Piwnej. 

Arsenał garnizonu 
mieścił sle przy uL Długiel — o-
becnle więzienie, prochownia zna] 
dowala się na Pradze. 

Odwach wolska polskiego, 
zwany „Pod Białym Orłem" — dla 
odróżnienia od odwachu rosyjskie­
go, mieścił się na dawnym pi. 
Saskim. Dział w chwili wybuchu 
powstania znajdowało się w War­
szawie — w wojsku polsklem 13, 
w rosyjsklem — 4, przyczem Szko 
ła artylerii przebywała w stolicy 
jedynie w miesiącach zimowych, 
resztę roku spędzając na poligo­
nie. 

Masłem powstania były dwa 
wzniecone w mieście pożary: mły 
na na Solcu 1 domu narożnego przy 
uL Dzikiej. 

Pierwszą •tarczkę z wojskiem 
rosyjsklem stoczyli podchorążowie 

w pobliżu dawnych koszar 
Radzlwlłtowsklch — 

na tyłach obecnego szpitala U-
jazdowskiego, decydującą zaś dla 
odwrotu wojsk rosyjskich z War­
szawy porażkę zadano wrogowi 
między arsenałem a ogrodem Kra­
sińskich, gdzie ciężkie straty po­
niósł rosyjski pułk wołyński w star 
clu orężnem z 1-szym batalionem 
4 pułku piechoty linjowej. 

te] miedzy dwoma wytnlenlonemi 
zrzeszeniami anystyczneml. 

Datę tę Komedja Francuska u-
waża za oficjalny początek swe­
go Istnienia. Obchodziła Ją więc 
20-go ub. m. 

Program obejmował dwie szłtt 
ki Moliera oraz scenę odtwarza 
Jącą historyczny moment za­
warcia wsporrmlatiefo wylej ale 
tu spółki. W wykonaniu tej sceny 
wzięli udział wszyscy artyfctKo 
medjl Francuskiej, ubrani w ko. 
stjumy z danej epoki. 

Na przedstawieniu obecna by* 
ła liczna 1 doborowa rmb\tcmm&, 
Nieobecnego w Paryżu ptefcy* 
denta Doumergue'a reprezento­
wał: premier Tardłeu, któremu 
towarzyszyli minister ośwleoWa; 
publicznego Marraud, oraz podłe 
kretarz stanu dla sztuk pięknych 
Eugeniusz Lautler, którzy podpi­
sali złotą księgę wspólnie z rejen 
tem Lesgullller, spadkobiercą re­
jenta Loyer, w kancelarjl'WóretO 
przechowuje się oryginalny akt 
ukonstytuowania Komedii Fran­
cuskiej. 

C Z Y T A J C I E , 

r M E f i l l l SPORTOWY 
Pamięci znakomitego nczonetfo-łalacza 

Pamiątkowe tablice grobowe w Kttnlon ku, poświęcone pimtea poległych pod 
OrocKbwem y i. 1831 I poległym pod Warszawą W" wojnie M 6«wt«aml 

' w r. 1734. 

201 tysięcy atadurta i « Polsce 
w corotTiyin radiu ttTitfowai 

Jedną z ważnych pozycyl w 
bilansie płatniczym każdego kra 
Ju Jest przyjezdny ruch tury­
styczny. W Polsce jest on sto­
sunkowo bardzo słaby. 

Jak świeżo obliczono, MSZ 
udziela rocznie około 200.000 
wiz.cudzoziemcom na wjazd do 
Polski. Z liczby te] najwięcej wiz 
przypada na obywateli Rzeszy 
Niemieckiej, bo około 60 proc 
dalej idą: Rurnunja — 12 proc 
Austrja — 9 proc, Czechosło­
wacja—5 proc.. Francja 2,5 proc 
Rosja — 5 proc., Węgry — 1 

P a m i ę c i ofiar gór 

proc Anglia — 1,5 proc., Wło­
chy — 0,5 proc. 
Jeśli chodzi o cudzoziemców o-
bywateli sowieckich, to w znacz 
nej mierze otrzymują oni wizy 
na przejazd przez Polskę tran­
zytem do Innych krajów. Odno­
si się to również do wielu prze­
jezdnych Niemców, chociaż pro­
cent wiz pobytowych, udziela­
nych obywatelom niemieckim, 
udającym się do krewnych w 
Polsce Jest znaczny. 

Kto urodził sio doio 3 hstopada 
WvmoMi«;m«stO"f-lest molo on e» Idu la o 

Słowami sweml potrafi fascyno­
wać tłumy, wykazając dużo sma­
ku w doborze zdań. Doskonale zda­
je sobie sprawę z wpływu, Jaki wy 
wiera na mnych, a jako mówca. 
lub kaznodzieja, może łatwo osią­
gnąć popularność. 

Impulsywny, gorliwy, wyróżnia 
się wrodzonenti sdomościami arty-
styczneml i literackemi, a specjal­
ną zręczność wykazuje w kierun­
ku dziemOcarstwa. 

Cechuje go zdolność do rozwinie 
cla samodzielności, zdobycia pew­
ności moralne] i przeprowadzenia 
w żychi swej wołi. \ 

Bardzo trudno przychodzi ma zal 
mować stanowiska drugorzędne — 
i czuć się wówczas zadowolonym. 

Jego czujne oczy natychmiast od 
krywają najmniejszy błąd, popełnlo 
ny przez innych, a słabość 1 pośli­
zgnięcia się otoczenia konstatuje z 
przyjemnością. 

Charakterystyczne jest jego wy 
stępowanie nazewnąłrz: pełne go­
dności i milczącego poczucia swej 
wyższości — co niemało przyczy­
nia się do powodzenia życiowego, 
Jakie osiąga. 

Dnia 3 Bsiopada urodził się: 
Benvenuto Cellml, słynny rzeź­
biarz renesansu, kompozytor Bel-
lini, generał Szeptycki, William 
Cu HOT. Bryant — poeta amerykań­
ski i Leopołd ks. Brabanw — bel­
gijski następca tronu. 

Jan Starta • Dtieribicki. 

sybirsktego, Ponrolk grobowy znakomitego etnografa polskiego, zesłańca 
Bronisława Piłsudskiego w Paryżu. 

• • • • • '.< . r • i— 

Wystawa przemyśla polskiego w Ltebetie 
od 1 do 15 liStoofldB 

W czasie od 1 do 15 listopada 
r. b. odbędzie się w stolicy Portu 
galji wystawa przemysłu polskie­
go, zorganizowana przez połsko-
portugalską Izbę handlową. Na 
wystawie te] specjalnie będą u-
względnlone artykuły przemysło­
we, mające widoki zbytu w kolo 

Dobry król z bajki na prawdziwym tronie 
i p u l a r n o i ć kroMa B o r y o a w B u ł g a r i i 

Krzyż, poświecony pamięci wszystkich 
Minionych w Alpach, wystawiony w 

Matterhorn. 

Wybuchy radości I owacje dla 
króla bułgarskiego Borysa, po ślu­
bie uroczystym z królewną wło­
ską, Joanną wydać się mogły za­
granicy trochę przesadne 1 nlepraw 
dopodobne. A Jednak, jak zape­
wniają znawcy Bułgarii, były 
śctslem odzwłercładlenlem wielkiej 

popularności, 
Jaką się cieszy w swoim kraju ten 
37-letni monarcha. 

Serdeczność owych objawów ra­
dości'łączyła się z famBJarnością, 
niedopuszczalną w innych krajach 
wobec osoby panującego. I tak na-
przyktad, kiedy po ogłoszeniu za­
ręczyn król Borys pojawił się na 
ulicach Sofii, swoim zwyczajem,. 

w zwykłem szarem obrania 
1 szarym kapeluszu, studenci por­
wali go na ramiona i obnosili go po 
mieście, jak triumfującego kolegę. 

Ale te objawy radości były po­
wszechne. Nie ograniczały się tył-

Uczniowie chcą paHć papierosy 
Szkoła im ustępuje 

Przykładem wielkiego rozprę 
żenią obyczajów w szkolnictwie 
amerykańsklem jest fakt który 
zdarzył się niedawno w St. 
Louis. W mieście tem znajduje 
6ię jedno z najlepszych kolegiów 
iw Stanach Zjednoczonych 
hSroith College". 

Otóż starsi uczniowie tej szko 
ł y urządzał strajk. Jako wyraz 
protestu przeciw przepisom 
szkolnym. Ktfoę zabraniają ucz, 

niom palenia papierosów tak w 
obrębie szkoły Jak 1 poza szko­
łą. 

Po długich naradach, zarząd 
szkoły postanowił uczniom czę­
ściowo ustąpić. 

Ogłoszono więc, że wolno Im 
palić papierosy w szkole w Je­
den określony dzień tygodnia, 
a poza szkołą stale, byleby nie 
w miejscach publicznych. 

JJczniowJe zwyciężyli l 

6 k r 6 l a 
ko do stolicy, lecz sięgały do naj­
mniejszych wiosek bułgarskich, bo 
wszędzie król jest znany 1 to osobl 
ście znany. Sara będąc swoim szo­
ferem, co chwila znika z Sofjl 1 w 
zwykłem ubraniu, 
z pominięciem wszelkiej pompy 

królewskiej, 
pędzi gdzieś na skraje Bułgarii, za 
trzymuje się po wioskach, rozma­
wia z chłopami I rzemieślnikami o 
codziennej biedzie 1 codziennych 
troskach. 

A po drodze. Jeżeli spotka anto-
moblHste. któremu się maszyna po­
psuła, zatrzymuje swó] automobil, 
wysiada, służy mu swoją radą, a 

nieraz czynną pomocą". 
Bo król Borys, 

prócz zamiłowania do nauk, sztuk 
I literatury, 

o których rozmawia głęboko I a 
wlelklem znawstwem z krajowymi 
literatami 1 artystami I z zagranicz­
nymi przedstawicielami tych zawo 
dów. Jacy odwiedzą Bułgarię, Jest 
zapaleńcem - mechanikiem. 

Zna automobil jak mechanik, al­
bo fabrykant, a Jak wiadomo, jest 
także egzaminowanym maszynistą 
kolejowym, chętnie sam prowadzi 
swoje pociągi i to z taką fachową 
znajomomścią, że go, notorycznie 
socjalistyczny, związek bułgar-

Brahtła M o g i ł a D o w b o r c z y k ó w 

W związku z odbytem w dntu 1 listopada r. h. odsłonięciem pomnika ku czci 
Dowborczyków w Warszawie, podajemy fotografia Bratniej Mogiły Dowbor 
czykćw. poległych y, wmltach z bolera wfloaml, usypaną rekami kpjegów w 

fifibiujsjpj -w, U l i [oJń, . "*"* Ł ^ 

skich maszynistów uczynił swoim 
członkiem honorowym. 

Ale nie tylko wśród członków te­
go związku król Borys spotyka się 

z socjalistami. 
Na otwarciu bułgarskiej Izby po­
słów nigdy nie omieszka osobiście 
przywitać się z socjalistycznymi 
posłami, choć oni oparcie I doktry­
nersko odmawiają udziału W przy­
jęciach dworskich. 

Co więcej, do Jego osobistych 
przyjaciół należy 

komunistyczny poseł z miasta 
Warny. dr. 2eIezkow. 

Dzisiejszy komunista za dziecię­
cych lat byt przyjacielem obecnego 
króla Borysa, a ta przyjaźń prze­
trwała lata 1 przemiany przekonań 
królewskiego przyjaciela. 

njach portugarsklcK, a przede-i 
wszysriiem w Angoli, przedsta­
wiającej dla przemyślu polskiego 
I emigracji specjalne' zaintereso­
wanie. . 

c - ; — 
•jrób pod Brrtfifnem 

Samumy grdb badacza Bieguna Polna 
dniowego kpL Shlkletona na wyspie 
Poi. Oeorgia w okolicach 

nowych. 
i 

Kobieta o dziwnej intuicji 
Zgadywała choroby 
tych, klony z nią rozmawiali 

Madame Bronce, masażystka 
w Paryżu, słynęła wśród swo­
ich klientek nletyiko dlatego, że 
była świetna w swoim zawo­
dzie. 

Umiała ona na pierwszy rzut 
oka postawić djagnozę każdej 
choroby, nie badając wcale pa­
cjenta. 

Ale znaleźli się tacy, którzy w 
tem pobocznem zajęciu pani 
Bronce dojrzeli „praktykę lekar 
ską bez dyplomu" 1 zaskarżyli 
Jej działalność. 

Pani Bronce stanęła przed są­

dem. 
—Panie sędzio—^powiedziała-* 

komisarz, który mnie areszto­
wał może zaświadczyć, że spoj­
rzawszy na niego, ppwledila-
łam. Iż Jest chory na nerki, i mu 
siał się na to zgodzić, a pan, pa­
nie sędzio, musi sle zgodzić na 
to, Ii Jest pan chory na żołądek". 

Zdumiony sędzia Już chciał za 
wołać: 

— Skąd pani to wie? , 
Ale spostrzegł sle 1.zamiast!« 

go. otworzył posledze'nle,-"W6r» 
p. Bronce uniewinniło. 
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ŚWIĘTO UMARŁYCH W POLSCE 
Odezwały się żałobne dzwo­

ny i jęczą. Zawtórowały mu 
•zumy d r z a w cmentarnych. 
Wzdłuż i wazerz polskiej ziemi 
słychać smętne, bolesne «Ra-
qui«m aeterftam".-. „Pokój wiecz­
ny racz im dać Panie"... 

Liatopad kładzie swój płaszcz 
na ziemie, okrywając ją smut­
kiem w święto umarłych. 

Śmierć—jeden krótki wyraz... 
a ileż bólu w nim się mieści, 
ileż spraw, których cofnąć nie 
można, ileż rzeczy, których 
przywrócić nikt nie jest w sta­
nie... 

Idą ludzie aa cmentarz z my­
ślą i sercem pełnem wspomnie­
nia tych w otchłań zapadłych 
chwil, gdy umarli byli żywymi 
i kiedy byli razem z żywymi. 
Niejedno serce ludzkie się krwa­
wi, stojąc nad smutną, choć 
strojną w kwiaty mogiłą. Na 
grobach zapłonęły światła, do­
wód pamięci tych, którzy po­
zostali. 

Święto Umarłych: „Zaduszki" 
należało u nas, od czasu roz­
bioru, niejako do świąt naro­
dowych, obchodzonych uroczy­
ście. 

W dniu tym rozmyślaliśmy i 
czcili pamięć nietylko naszych 
najbliższych, którzy odeszli hen, 
w zaświaty, ale również — i 
prredewsz.yitluf.rn— myśleliśmy 
o Ojczyźnie, pogrzebanej przez 
chciwość sąsiadów i nasze włas­
ne błędy. 

'Polska ziemia mogił i krzy­
żów, była wielldem cmentarzy­
skiem narodowem. Myśl polska 
błąkała się po niem, jak widmo. 
Całą naszą siłę i nadzieję czer­
paliśmy—z grobów. Niby za-
hypnotyzowani, krążyliśmy do­
koła nich, stamtąd oczekując 
ratunku i cudu. Żyliśmy, zagae-
łem dawno życiem przeszłości, 
wielkiej, świetnej, przeszłości 

schodziliśmy ' fb podziemi 
wawelskich i, rozrywając rany, 
ociekające krwią, wpatrywali 
się w sarkofagi Sobieskiego, 
Kościuszki, ks. Józefa. Tu, nad 
trumną Mickiewicza, płonął 
Znicz narodowy — w podzie­
miach królewskich, wśród gro­
bowców, wśród zmarłych... 

W dniu Święta Umarłych 
śpieszyliśmy na cmentarze i 
kwiatami stroili, światłem roz­
palali ramiona niezliczonych 
krzyżów, pod któremi spoczy­
wały zwłoki Bojowników o 
wolność i niepodległość nero-' 
du. A tam; gdzie było to do­
zwolone, z tysiąca piersi wydo­
byty się _ błagalne modlitwy: 

»» itomlfef Wojewódzki „Miesiąca Pi mona 
Skarbnik Uzupełniając nasze poprzed­

nie notatki z zebrania w spra­
wie „Miesiąca Pomorza", poda­
jemy skład Wojewódzkiego Ko­
mitetu „Miesiąca Pomorza": 

Przewodniczący Honorowy 
Pan Wojewoda M. Zyndram-
Kościałkowski. Viceprzewodni-
czący: Prezydent miasta Białego­
stoku P. Wincenty Hermanow-
ski. Sekretarz: Ludwik Ślusar­
czyk Kierownik Zw.' Obrony 

Spór cekwesfraforów z Magistratem 
Ciekawa sprawa znajduje się 

obecnie w Sądzie Powiatowym. 
Jest to spór pomiędzy b. aekwe-
stratorami a Magistratem. B. 
sekwestratorzy żądają od Ma­
gistratu zwrotu 6.000 zł. W swo­
im czasie przy przyjmowaniu 
sekwestratorów nie żądano od 
nich kaucji, licz potrącano z 
ich zarobków 20 proc, z czego 
10 proc, przeznaczone było na 
utrzymanie biura egzekucyjne­
go, a 10 proc. jako zabezpie­
czenie należytego wykonywa­
nia przez sekwestratorów ich 
obowiązków. Obecnie od każ-

Wyniki jesiennych 
ząw9Ś$w konnych 

Jesienne zawody konne i 
wojskowo - sportowe garnizonu 
Biajystok, pomimo złej pogo­
dy, wypadły b. dobrze. 

Poniżej podajemy wynik aa-
wodów: 

1) w 20 kilometrowym biegu 
kolarskim: I miejsce zajął—kpr. 
Odachowaki Henryk z pluł. zand. 
Białystok, II—st. wachm. zaw. 
Perkowski Heronim z 10 p. u-
łanów, 

2) w zawodach konnych I stop­
nia dla podoficerów: I miejsce 
—plut Zachowicz Franc. z 14 
D. AK. H — plut. Krawczyk Ka­
zimierz z 1 szwad. pion. HI — 
wachm. Jagodziński Józef z 10 
p. uł. 

3) w pokazowej walce na 
bagnety z 42 p. p. L miejsce, 

4) w zawodach konnych I-go 
stopnia z handicapem dla ofic. 
I miejsce — ppor. Marcinkow­
ski.Marceli 10 p. uC II — por. 
Gatlriewicz Adam 14 D. A. K„ 
III — por. Małachowski Czes­
ław z 1 szw. pion., 

5) w zawodach o najspraw­
niejsze obsługiwanie ckm. I-sze 
miejsce — drużyna 1-sca I kom­
panii 42 p. p. 

Zwycięzcom wręczyli nagro­
dy: praż. P.B.K. p. Dorożynska 
i komendant garnizonu płk. dypl, 
Kraicic-Skrzyński. 

U kilku wierszach 
— Przypominamy, że od 3 

listopada rb. Magistrat pobie­
rać będzie ustawowe odsetki 
za zwłokę opłat drogowych i 
koszta egzekucyjne. 

I . — W listopadaie należy pła­
wić III ratę podatku od, nieru­
chomości i IV ratę podatku — 
lokali. ' ' • K 

Dr. J. WALEWSKI 
Burtą nsirnai, lUrti I BmisMtn 
ft*j1«|e n a o I od 4-8 w. Kobiety 
4—5 pp.Wnledziele i twicta od 4—6 pp. 

ilłHaMMltliHŁnUiluMl 

Dr.MKanel 
ftłrrtj MHrfiiH, iitm I stalą. t 

Pnrimu|e od (odz. «—1 I od 5—8. 
Kobiety od godz. 4—5 p.p. 

«l. ShyfclCTfaM n |mW) Ul. MS. 

dego z sekwestratorów żąda się 
gwarancji, wobec czego potrą­
cania 20. proc. zaniechano. Fun­
dusz gwarancyjny pozostaje za­
tem bezużyteczny i dlatego b. 
sekwestratorzy domagają się 
zwrotu swoich pieniędzy. 

Kresów Zachodnich. 
Dyrektor Łapiński. 

Członkowie Prezydium: puł­
kownikowa Kmicic - Skrzyńska, 
ks. Dziekan A. Chodyko, Dr. 
Rozenmann, Ks. Dziekan Grusz­
kiewicz, Dyr. Tadeusz Szeller, 
dyr. Edmund Burczyński, Dr. 
K. Wittek, prof. F. Echeński, 
dyr. Borowicz. 

W skład pełnego Komitetu 
Wojew. wchodzą p o i t t e m 
przedstawiciele organizacyj spo­
łecznych, którzy byli obecni na 
zebraniu. 

Komitet Wojewódzki „Mie-
aiąca Pomorza" przeprowadza 
obecnie na terenie wojewódz­
twa białostockiego, organizację 
Powiatowych Komitetów „Mie-
sięca Pomorza" — który odbę­
dzie się w dniach od 17.XI do 
16.Xn b. r. 

jBoże! Policz te mogiły, te pła­
czące matki, żonyl" „Ojczyznę, 
wolność racz nam wrócić, [Pa­
nie" lub „jeśli zasłużyli na to 
ukaranie, obróć nas w prochy, 
ale w prochy—wolne". Zrozu­
miałym stawał się ten kult dla 
zmarłych w kraju, któremu o-
debrano samoistny byt narodo­
wy. w kraju, którego Niepod­
ległość uśmiercono. 

Targani rozpaczą, nie mogąc 
zgodzić się z rzeczywistością, 
uciekaliśmy od' niej do ruin, 
grobowców, mogił, cmentarzy, 
mieszczących w sobie historię 
wielkiego narodu, epopeja; jego 
zwycięstw i klęsk, jego mocy i 
słabości, rozwoju i upadku. 

1 dlatego Ś w ą t o - Umarłych, 
dzień Zaduszek, stał się w Pol­
sce porózbiorowej Świętem bo-
snych rozpamiętywań narodu. 
Stał sie D n i e m Wszystkich 
Świętych i Najświętszych w 
Polsce, którzy dla Niej wyru­
szyli na bój z caratem w 1914 
roku pod Wodzą Józefa Pił­
sudskiego. Aż z ich krwi i po­
święcenia, z mogił i gsobów 
powstała, w nieśmiertelnym bla­
sku, Umarła. 

Więc w dniu Zaduszek, w 
dniu dawnego święta narodo­
wego, pochylmy nisko swe gło­
wy przed grobami Bojowników 
o wolność narodu, cześć im naj­
głębszą i hołd oddając. 

Śmierć poległych bohaterów 
jest dla nas nakazem wielkim. 
Wolności zdobytej tylu ofiara 
mi przefrymarczyć nie wolno, 
a w obronie jej straż mieć 
czujną. 

a 

P r z e d s i ę b i o r s t w * , które diąży ito 
obniżenia kosztów przewozowych 

Zł. 
8.550 
aa 1'/. «•"- podwozie i opona—l 3 0 x 5 . 
H. 9.000 z» IV. to*, podwoaie m opooa-
ml 3 2 x 6 na tylnych kotach. Waayatkie 
podnóżu z pełnem iijpiiaaliinliaa Ce»y 

loeo fabryka Warana. 

ntoae zrobić to cnńe daleko łatwiej, 
nis kiedykolwiek psaadicas Ceny eJ«j-
aaraWek C f c a y r a l e t s%obsranie aaj-
niaase w kastorji Cherroletdw, a pne-
deż cena samochodu decyduje głów­
nie o kosztach przewozowych. 

J. ylko ograniczona i z każdym, dniem 
malejąca liczba ciężarówek po tej nie­
zwykle niskiej cenie. We własnym 
więc interesie, — wstąp dziś jeszcze do 
najbliższego, p r z e d s t a w i c i e l s t w a 
C h e y r o l e t ó w ; 
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Obwieszczenie. 
Sad Okręgowy w Białymstoku, 
jako Rejestrowy, obwieszcza, iż 
do rejestru handlowego działu 
A. wciągnięte zostały następu­

jące firmy: 
(ciąg d a l s z y ) 

W dniu 13 października 1930 r. 
Pod Nr. 6944. — „Autobus 

osobowy—Antoni Maciejowski" 
Siedziba: Białystok, ul. Anto-
niukowska Nr. 24. Właściciel 
Antoni Maciejowski, zamiesz­
kały tamże. 

Pod Nr. 6945. — Kinoteatr 
.Uciecha"—Robest Dublak".— 
Siedziba: wieś Czarna Wieś, 
pow. Białostockiego. Właściciel 
Robert Dublak, zamieszkały 
tamże. 
W dniu 20 października 1930 r. 

Pod Nf. 6946. — „Biuro Eks-
pedycyjoo-Transportowe—Zelik 
Rabinowicz". Siedziba: Biały­
stok, ulica Lipowa L. 1. Wła­
ściciel Zelik Rabinowicz, za­
mieszkały w Białymstoku, przy 
ulicy Branickiego pod nr. 13. 
Do rejestru handlowego działu 
A wciągnięte zostały następu­

jące dodatkowe zgłoszenia: 
W dniu 25 września 1930 r. 
Pod Nr. 4350—Firma: -Sklep 

Spożywczy — S z l o m a Rubin-
satejn". Przedsiębiorstwo zo­
stało zlikwidowane. 

Poid Nr. 6672 — „Rybne Go­
spodarstwo w Ostrożanach". 
Mocą aktu, zeznanego przed 
Stanisławem Egierszdorfłem, No­
tariuszem w Siedlcach w dniu 
U lipca 1930 r. Repertorium 
nr. 925 spólniczka Rywka Ru-
binsztejnowa wystąpiła ze spół­
ki, cedując swój udział na rzecz 
pozostałych spólaików. 

Pod Nr. 1391—Firma: „Sprze­
daż obuwia —Wolf Nowik". 
Przedsiębiorstwo zostało z re­
jestru wykreślone. 
W dniu 6 października 1930 r. 

Pod Nr. 2538-..M. Kotowicz 
i M. Kagaa, spółka firmowa". 
Siedziba przedsiębiorstwa zo­
stała przeniesioną z ulicy Pol­
nej nr. 3 na ulicę Polną pod 
ar. 1. Obecnie weksle winny 
być podpisywane pod stemplem 
firmowym przez dwóch spólni-
ków kolektywnie; wszelkie zaś 
inne zobowiązania, a więc u-
mowy, rewersy, plenipotencje 
jak również żyra na wekslach 
podpisywać ma prawo każdy 
zespólników samodzielnie. 

W dniu 13 października 1930 r. 
Pod Nr. 6060 — „Drukarnia 

„Polonja" M. Grynczel i W. 
Szubertowa, spółka firmowa". 
Przedsiębiorstwo nadal prowa­
dzone będzie jednoosobowo 
pod firmą: „Drukarnia „Polonja" 
Michał Grynczel". Siedziba: 
Białystok, ul.'jKilińskiego nr. 9. 

Właściciel Michał Grynczel, za­
mieszkały w Białymstoku, przy 
ulicy Sienkiewicza pod nr. 101. 
Mocą aktu, zeznanego przed 
Józefem Kurroanowiczem No­
tariuszem w Białymstoku w dn. 
19 września 1930 r. Repertor­
ium nr. 2927, spółka została roz­
wiązana. 
Do działu B. wciągnięte zostały 

następujące firmy: " 
W dniu 18 września 1930 r. 
Pod Nr. B. 214.—„Centrala Wó­

dek w B-stoku—S. Dominikow-
ski i S-ka, spółka z ograniczo­
ną odpowiedzialnością". Przed­
miot: prowadzenie fabryki wó­
dek gatunkowych. Siedziba: 
Białystok, ulica Ogrodowa nr. 7. 
Kapitel zakładowy spółki wy­
nosi 15.000 zł., podzielonych na 
15 udziałów po 1000 zł. każdy, 
z których 10.000 wniesiono do 
kasy gotowizną, zaś 5.000 zł. w 
postaci rzeczowej. Zarząd spół­
ki stanowią- Stanisław Domini-
kowski — przy uL Warszaw­
skiej pod nr. 85, Wincenty Her-
manowski—przy ul. Starobojar-
skiej pod nr. 5 i Aleksandra 
Sandomierska—przy ul. Podleś­
nej pod nr. 7 w Białymstoku 
zamieszkali. Zarządcy prowa­
dzą wszystkie interesy spółki, 
przyczem każdy z nich repre­
zentuje spółkę przed wseelkie-
mi władzami i instytucjami, zaś 
preed władzami skarbowemi 
przedstawia spółkę wyłącznie 
Stanisław Dominikowaki. Każdy 
z zarządców mocen jest samo­
dzielnie w imieniu firmy otrzy­
mywać wszelką korespondencję 
zwyczajną, poleconą, pieniężną 
i wartościową, ze stacyj kolejo­
wych i komór celnych towary, 
przesyłki, ładunki i frachty. 
Wszelkie zobowiązania w imie­
niu spółki, weksle, tyra, umo­
wy, kontrakty, pełnomocnictwa 
winny być podpisywane pod 
stemplem firmowym przez Sta­
nisława Dominikowskiego łącz­
nie z jednym z pozostałych 
członków zarządu. Mocą aktu, 
zeznanego przed Ksawerym 
Tarłowakim, zastępcą Bolesła­
wa Urbanowicza Notariusza w 
Białymstoku, W dn. 1 sierpnia 
1930 r. Repertorium Nr. 1657 
Aleksandra Sandomierska upo­
ważniła męża swego Wacława 
Sandomierskiego z prawem sub­
stytucji: do zastępowania jej 
nieograniczenie w pomienionem 
przedsiębiorstwie, do podpisy­
wania w imieniu firmy z pozo­
stałymi zarządcami weksli, żyr, 
pełnomocnictw i wszelkich- zo­
bowiązań. Przedsiębiorstwo jest 
spółką z ograniczoną odpowie­
dzialnością zawartą w dn. 5-go 
września 1930 r. na czas nie­
ograniczony. 

c. d. n. 

Popleraicłe Polski Cz. Krzyż 
. M O D E R N ' Dziś o godz. 6», 8M, 10* 
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